
Z I M O W E  W A K A C J E .
Skraą' się Taitiry b idą śhaegiu, W,net -gromada dzieci pnzetnie
Srebrną szaią podobłoczną. Te równiutkie śniegu karty.
IA mróz skrzypi pod nogami N iedm o tyllko każde przypnie
I m dod ją  gra maim skoczną. Przywiezione z młaftita imamty.

' * V
. Głupstwo, d ioć się ktoś przewróci 

T w śnieg w padnife& .po  głowę.
Giminit, że w góry dziatw a jedizie . 
r\ a  w akacje aa zimowe, -1 Czarny Wuj.

J ŚWIATEK
Tygodniowy dodatek „Kuriera Zachodniego” dla dzieci.

Pod redakcją C zarn ego  W u j a s z k a . ______
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FIOŁKI POD ŚNIEGIEM.
W  chłodny runek zimowy szedł 

święty Józef miedizą wśród pól o- 
śaiiieżonyoh. Nagłe usłyszał żałosny 
płacz dziecięcy, więc przystanął i 
u jrza ł drobną, Madą dziewczynkę. 
Rozgarniała ona śnieg' puszysty, jak  
gdyby czegoś szukała.

— Co łiu robisz, diaiedko? — zasy ­
ła ł święty z dobrym pogodnym «- 
śmiechem.

— Fiołków szukano. Maiooołia roś 
fch paayiniieść kazała i  grozi, że ranie 
Łez w iązanki kwiecia nie ipuśoi na 
próg chaty.

Opiekun Jezusa i Brzeiimijświęit- 
.jze-j Panienki objął wejrzeniem dro­
bną, knianą główkę dzieweczki, jej 
ręce, sine ód mrozu, jej nędzne po­

szarpane odzianie i pojął od tego je­
dnego wejfizanaa całą woduję maleń 
kiej sierotki.

Przystanął iwięc nad dzieckiem \ 
zaczął się modlić gorąco:

—Stwórco wazeciimiłosiea-ny! Po­
ciesz to biedne, dziecięce serce. 
Spraw, b y  aa an w złej grudzie, pod 
Jutowym śniegiem zakwiliło kwie­
ci® fiołkowe.

Zaledwie słów  tyidh tdbnaówlł, za­
ledwie krzyż św ięty uczynił nad 
ubieloną ziemią, okrzyk radosny 
wyriwał się z piersi sierotki. Wśród 
śuitażuydb. puchów barwił się pęk 
fiołków  wonny i  św ieży. Na ustach 
dziewczynki pojawił się radosny u- 
śmiech.

PRZYGODA W LESIE
kas był uśpiony. Cicho stały drze 

«Bat w  księżycow ej poświacie. Jedy­
nie od czasu do czasu sowa wyda­
wała sw ój żałosny krzyk.

— Hu — hu-u-u... 1
Ledwie widoczną ścaeżynfleą Bzefeił 

mężczyzna. Szedł cicho, prawie bez 
ezęlestauie. Był w y sok, dobrze zbu­
dowany, mocny.

W pewnym momencie ipwzygtar 
uął, w yjął fajkę i kapcirach. Zapło­
n ią  zapałka... Nocny wędrowiec 
[pociągnął raz i drugi, w ypuścił kłę 
by dymu z ust, mruknął ooiś z za- 
dowołeinieim, pocizem poszedł dalej.

G dy przechodził pod rozłożystym  
dębem, zairaeisizctzała nagle gałąź i 
coś dużego, a ciężkiego spadło mu 
pa kark, aiż przysiadł do samej zie­
mi. Fajka w yjadła mu z ust. Sięg­

nął ręką do kiiesaani, gdizfe aawszra 
moe® rewolwer, lecz w  tym żem o- 
unencie
gw izd i  ae wszech stroni, z aa dtazaw, 
izjowiły aaę dtemne postacie i  obłę­
d y  go, jak lurówiki1. U czepiły się je 

go rąk i  nóg. C hw yciły wpół.
— Bandyci'? — pomyślał.
W yprostował się, mimo ciężaru ii

usiłował wyrwać ręce z żywych  
kleszczy.

— Zwiąiz mu Uogi — rozległ się 
nagile głos. Głos był ostry, rozkazu­
jący, leez dziwnie jakiś młody. 
Mężczyzna przestał się wyrywać i 
przyjrzał lepiej napastnikom. — W 
półmroku trudno było rozeznać 
twarze, jednak wzrost „balndytów** 
wskazywał, że to byli młodzi chło- 
piCY... To <so zdziwiło.
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; — O oo chodzą? — zapytał mapół 
groźnie, napół ze śmiechem,

■— Milczeć! — zakomenderował 
ten s&m głos. — Wiąż mu nogi, Ja- 
mdk!

— Ale o co chodzi, wanjaity? — 
aa wołał mężczyzna po b b  wtóry i 
począł się szarpać.

• -  Sta? spokojnie! — rOzilęgta eię 
Znmoi komonlia. — I tnie iilbliżać 
m m ! Jesteś otoczony i nie pomoże 
żadna. szarpanina.

Mało nie parsknął śmiechem, uba 
wiony powagą wyporw.iediziaaych 
słów.

— AJeż powiedzcie amreiszofe o oo 
chodzi? — spytał po raz trzeci.

— O to, że jesteś kłusownikiem 
brzmiała odpowiedź.

Roześmiał się zdumiony.
— Ja  kłusownikiem ?
— Taik. JfażŃecdież tą ścsoźStą cho- 

dtzą tyfco kłusownicy.
— Ależ ja przecież nie mam żad­

nych narrzędiai htoisowniczych przy 
sobie: ani wnyków, and Strzelby. *— 
Chyba ta fajka...

Pośród chłopców zapamowa/fo kom 
stonnacja. Skorzystał z tego i wyr­
wał się im, ale nie myślał uciekać.

■— Jestem W róblewski — przed­
stawił się — i przyjechałem te na 
wypoczynek db mego brata...

— CM Wnóhikfwiayi

— Taik, Wróblewski. A w y kto  je- 
isiteście?

— Ja  jestem Antek D udek, a  tó  
moi koledzy... Jesteśmy harcerza­
mi, tó  jest... mamy zam iar nimi 
być... Mój w u j przywiózł mi książ­
kę o hairerrśtiwic i w niej jest tyło 
pięknych i ciekawych rzeczy...

— No dobrze, ale oo wy robicie 
w pryw atnym  lessie męgo brata?

— A tó  widzi pan, pański bratt 
pozwolił nam tu  obozować, przez 
całe łato... Więc my, ponieważ u- 
akairżaił się na  kłosowników, posta­
nowiliśm y odwdzięczyć mu się i 
schw ytać którego z nich... To jest 
ścieżka, k tórą najczęściej chodzą... 
I dziś eta je mi znać placówka, że

idzta jakiś... Więc urządziliśm y za­
sadzkę i resztę już pan. wic...

Wróblewski śmiał się na  całe gar­
d łu

— No i omyliliście się! M am y wy 
iwitai! Ałe tó nic, zapolujem y razem 
na kłusowników. Dobrze?

- -  Dobrze!
— Wyśmienicie!
*— No, a tymczasem idźmy wszy­

scy spać. Cześć chłopcy!
— Cześć! — od/pa wiedział mu 

chór głosów.
W róhJewiki w racał do diomu, u* 

pmiechając się z przygody.
— Dobrnę, że wie użyłem rewol­

weru — madfenął do siebie.

W R Ó B L E .
Smmo bardzo na dworze wiatr 

styczniowy dmucha. Dwa wróbelki 
siedzą na dachu z naistroazjomemi 
piórkami. Biedne ptaszyny dlrżą ca­
fe, nóżki mają zdrętwiałe. Spoglą­
dają na siebie żałośnie.

— Bitódja, bieda! Kiedy; mar aie

wiosny doczekamy?
I zaglądają do okien, czy rzuci 

tam kto ziarnek, albo okrmisizynek 
ćhleba.

Oho, widać za szybą główkę nrua- 
fej dziewczynki. Okno się otwiera
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i słychać raiły głoigilK, wołający cło 
m idi:

Tu, tu, tu , ptaszyny!
Wróbelki zaświergotały wesoło, 

oozika ich radością zabłysły, zatrze­
potały sfcrzytdeiłkaimi i pofru nęły do 
okienka. Bogu dzięki, m ają śniada­
nie.

— Pi, pi, p.i, pi, — zaświergołały 
ptaszki odlatując — dziękujem y

grzecznej panience, że; ,o n,a,s pam ię­
tała, ślicznie dziękujemy.

Dwa wiróbeilki, te które najipier- 
wsze spostrzegły diziewcizymkę w  o- 
kuie, powróciły ma dach, a potem 
schroniły się w swojem gniazdku, 
bo zimny wiatr bardzo iim dokuczał 

Gniazdko to było urządzone pod 
wyigoldtoe i tu  przytuliły 
do drugiego, ażeby się 

zae choć troszeczkę.

CO PISZĄ DZIECI?
SEN MATKI BOSKIEJ.

Cicho, ciiobmilko jes.t 
’v  stajemice Bcttt »jein- 
wkiej. W żlóbecziku ne- 
4 y (liziioGama Boża. Za- 
oiśniiętemiL w ku łak  ]>i-i - 
s-tikjaon.L przewara oioze- 
1®. N a chw ilę otw iera 
je  i pattezy przed si ebie 
•wianakieim czystym a 
tiaik sleiflkiim, że w  
sz y  Ma,tiki B oskiej wara 
sta  'niliitośe wuiólika' i p o­
tężna  — ituIoóc ku te j 
amńilisjiikńiej dizii&emi i o i 
fcu oateimt św-iaiin. P o ­
chyliła się wtowitko uaid 
żłóbkiem  i całkuje te 
piękne oczęta,, a 
pod wpływem 
oaitaiiku maltazymago za  
fetyipta m,a nowo. j eis.ii 
zmowuż ciębo i S|pok,'ii- 
miio... T ytko ntelbo m - 
•kwieim mocy okryto, 
jest bardesłej poikryte 
gwóaadlkffltni ntó ł  y - 
ijcilie, a  gwifiizda berói- 
j emska roziblyaiia_ ja ­
kimiś jnśuóejsizyin świa- 
Houk ' Mh,tlka N ajśw ię- 
t e a  siodiziy dum a — ... 
od  pól w ieje wi.mrzyk,  
a  z nitaba dochodzi raj; 
elka mmizyika _ i sjedkt 
śpiew Giniióilbk.i'. Ol owa 
MaŁteehńy pochyla  smj
coraz n iżej, niżej... jjł,łl.wji u w Ł n  ł/ w „iw.wjil.vjw u h k h i u i
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..Alt oto wieść okruifina jaik ostrze stera­
ły (pmzesizywa Ja j aeroa. Herod rozlkaizait 
niucucioiwiać wezytsKOrie dlzłcoi unoiwiaiiiaułoidlzo- 
ne. Maitiuickma Najiświięfistóa dbwyta swe 
dziecię i wcieika, ucieka przed1 tyiramem... 
Aorta sunny dbriaiz. Ntoma Jezusa, Mi-oJtiuictLin-a 
sziiiikai Go a tu i tam  niiejna nigdzie), oiż 
winesaciie zmiaijdluje Go, ja k  aiiaiuoza elleir- 
azytah. Cbiwyita sw ój slkaiib i oniemia jalkiby 
się ib>a;lia» alby kto Go Je j eipowrotem nie 
wyrwał. Aż wreszcie jiezu.s a a  Goijlgoioie. 
Jak  atmaiazmiiie cieąpii. Maittocbnia widząc sy ­
na sweglo [pnzyibitoigo dio krzyża. Jaik ścince 
Je j prtzeisltiaje bić, gtdiy na mękę Jego pa- 
linzy. Biegmiiiei, ckryiwa stopy Jego poicokm- 
kaimlii, jak b y  tern. ehicialla zaislkuniić od dalb 
sizych oiieirpień, llera wyicizaripiama pada ze- 
midllioma u stóp Jego, kllióirty oidlkiupcł św.al. 
a  Dtzrjeicaiąillkio Bożo mśmieiciha się i  rączętami 
miaicha. W jednej drwili inna je  jiurż ma rę­
kach i dlnil.i dio siebie ^obsypując pocaillnni- 
katmii talk miocino, że zdaje  się. że nic imię 
zdloiWioby Go Je j odlebnać. Spuitay sera 
omiin^łi, a Maitiuiohma otuliła idlziiieiciąitlko z 
kwoigią wiellką i szepce: „Racząj j a  pier­
wej zginę, mlilż Ciebie odldlam, m oja pe- 
rediiao*1...

DANUSIA JAKUBOWSKA.

Odpowiedzi Cza
DANUSIA JAKUBOWSKA).  ̂ Gi lelszysiz 

się, że „M oj Świailieik" ukazyw ać się będzie 
co tydzień. Choć dlziiecii pnzyisitialfy unii te ­
raz bezmalia dwieście ilńisitlów i mam ż nie­
m i dużo puaey, i j a  italkże iraidl jesitteim,. że 
sobie z Wami’ caęścśej pogaiw^diaę. Po­
wiastka T w oja biairdiao miiitai ziaimiiieisiacizaiin 
ją  w dlpaiiejiazyim „Moim Śwaialsku1.

IRKA POiRURlIANKA. Tiwój dkuwicślpniiie 
«i«iipiii:iainy liislt puizyitiaiaziam w -oa/Jtoiśici. Oto 
om..

TAJEMNICZY CZARNY WUJASZKU!
■Kaipnai\Vi3fe: tan masz Czaiimy Wiuijaiazek 

jeisit srtpaisziniie tajem niczy, alto dlamyiśilaim 
się, że ma cóneicizikę Tysię i Tadzia. Ja mi.c 
jeisltomi tiaijeiminiiiaz®, maizyiwam aię: luka 
Poiiiiibiiainika. ChOiulzo dio I-ej Ml. Giimui.. im. 
E. Plilaiteir i jestem  kiofeiżtainką Kazi, Kiodi.ń- 

skiiej (Fitatielfetlki). „M ój Światek1" b. mi 
dię podoba, a  zwilasaczi wszystkie łam i­
głów ki ZaiwiSK© je  mawwp yi woltaon ii do­
pisano pierwszy raiz odiważylfam się poślać 
rozwiązainia dio Radialkajii. Ecb, ano w a,przy 
chodlzii m i na umyśli, ja k  ton Czaiany Wm- 
joszek iwyigliądia...; pawiniie ni© je st znowu 
taki „Czaimy To ibaindiz© jeidiinak ctóka-

W zimowy wieczór.
W zimowy wieczór, gdy szairy anjjjśck •
iNa ziemię wlkrąg opada,
Babumiia mailym winnikom siwym
Coś długo opowiada.
Drżący babuni, starczy glos
W dawne nas cofa oziasy^
Gdy w eiężkiun znojni' Potoki obrońcy
loryilli sic; w bory, lasy.
Wróg dlz.ieaiąitkowal w wallioe icb
Topniały powalaucae sze.-ag,!.,
A ich gorąca, ofiarna kret w
Wisiąkaki w białe śniegi.
Lecz auiOnadaiMiio kosiła śmierć
Te bobaiterskie życia,
Bo dizięki iiiirn ojczyiz.na nasza
W yszła ze swego ukryć .w.
Sipaidliy ikajdaiay, któtemi wiróg
Więził .anarodlu ręce.
I w stała Pcllaka z grobu j'Uiż
Po eiiężkim, idlliugtej męce!* * *
W ziiimiowy wtoicizór babunia ma 
Nić swych poi wieści .przędzie.
Za dkńem, ja k  klejnoty Lśnią 
śniegu puchy łabędiaie.

F  1 LATELISTKA Z SOSNOWCA 
ucz. ki. I.

rnego Wujaszka.
nie, .110 i Mój św iatek nabiera przez to 
diużo uiisoiku, ailc joik W ujek aiłeckice od- 
slonniić nawet rąbka finjemintey to tnzelba 
■się pogodzić z (losem i poiwieidlziieć: „Talka 
jeisit wollia Nlisibai, z mią się  zaiwsize zgoidlziić 
tirzeba'' 1
_ ZiOSIA DĄBKÓWNA W ZAWIERCIU.

Czinję isóę dlobrze i diobrze wyigiliąiclaim. Co 
liiiię ityiczy diwócih osób, o które się pytlaiszi, 
to piriseicizyiliaj uiwpiżmi.e Jósit Iriki Poi łubian­
ki. Łaidiniie to z twej ati»oniy, że cię nie 
prKcnaiża. ja k  piazeaz, koimiec waikaeyj 
aimoiwvic,h, bo szikok; bamdizo lllubiaz. Liśity 
iinniie tlwoije niie nmdizą, choćby tyiliko dlja- 
■tego, że sa  siiairainimie pisamc,.

STEFAN PAUL W OLKUSZU. N.tgro- 
dę jiuiż ohyba oltnzyimatoś, bo zoslliaila wy­
siania _ tib OJlkiiii&za. Je.-ltleś fiillalfelliiisilą. Czy 
Jiiiiiiiiinlka to T w oja aiioiahini ? Doisitaila omen 
magirwlę w postaci zuiaicizików ipoicizitoiwyah.

HIAiLA SOLECKA. Dlaczego llutoię dlziie- 
ci P 'Baiiidizo to fimdlnio oidpioiwiiedziieć na ta­
kie p v itaiiiii,e. Sajdiżę jedinak, że ettanci toi- 
bią, cbiioei za  to samo, aa co się llubi p ta­
ki, poigędrae Jliic-ibo, bl.ęlkiiitirne mcl.izc. oraz
Jas S polla wiioisaiią. ożyli wisizystlko to, 00 

*
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jest pięknie i co mas ćdąszy mv»iil:ni wMo- 
ki«m. Dziękuję ,aa żytszemiiia.

HALINKA SOJANIKA. Śpiew waszego 
chóru szikeikiiego dtyBmatem pnzez nadljo. 
PopisalEśoie się rzeczywiście zniaikomfaiie. 
Za- żyezemria serdecznie dziękuję.

DAR1ECZKA B. Za anfflluitłkie sitowa o 
moich, wierszykach i aa łamagltówlkii dbię- 
kuję. Muszą ono jednak poczekać na 
swnoiją kioiliej.

AjfcjK. Go ich maizrwfeika omyillilk® się. 
Twój pomyislł wyprowadzania różnych dlzia- 
tów w „MiOiiim św’iatdfau“ jieistt diolbry aflle 
maimy ma tao za mato imtiiąjsea.

FILATELISTKA Z SOSNOWCA- Oibaaetn 
my Twpj lttst pnzecizytiafliaimt, jak zwykle. z 
przy.jeanmioiśoiią i ipnzyizmjtę z podlzawemi, 
że masz talk iróżnorodlme i powarżn© zaiia- 
ttepei&oiwainiia. Teraz dtowiadluję się, że ia- 
teresujeisiz się taiktae astmowomiją. Wletnaz 
dolbry.

ROSIA JAROSóWiNlA- Twój Mat jest od 
początku de końcia wyrażeni madościi, że 
„Mój świiaitlelk“ będzie wychodtził oo ty­
dzień. Pifizesiz, że w niiedziefte, w ikłióre 
ukazywał się „Mój śwńaitelk*', nie chcia­
łoś jeść, śniadania, be ci spieszno było tdto 
nozwiązy wan.ki łamigłówek. Z tem ja eię 
Żgodz,ić mie irnbigę i śniietdlainaa proszę jadać 
pnzad roawdią.zyiwamiom łamigłówek.

„PRAWE SERCE*4. Piszesz, że ksdlążika, 
kitórą otinzymateś, jesit zajmująca. To świe 
t.mie, Pytasz, jaika bądfesto miospodlziamlka 
dila filatelistów. Zofeiaioz w dziafo rozry­
wek.

FLORA M lK L A S U łS K A  Z  DAŃDÓWKI.
Z Twojego liiiśitiu. widzę, że zmałieźffiśmy w 
Tobie nieładu oisebtetoiść i że w naszej 
„Rodizi!ińice“ srtamieaz się batndlzo poitmzelbma. 
MaifcenjaiL oozyiwiiśaie, motana przysyłać.

JIERlŻYlK IDZIiAK. Choć inajfrtfyt, (kitfóre 
sam solbie zrobiłeś, tnie są tok ładno, jaik 
manty kupioną, to jedłuaik powinimy ono 
być dlla Ciebie bardziej wartościowe, niirż 
zrobione pifiaeiz 'kogo amfliego. PiamiiętoSz, 
jalk to w bajce mówii śliimaik? Że iwollii 
erwój damek daisny ale wiosny.

BÓNTEIK PALUCHA. Choć mie dosłafeś 
mairhotlly. tnie zniechęcaj się i pisz jalk 
najłazęściiej.

LEO N W SM A RD ZEW ICA CH . Szczęśli­
wy jesteś, że iniiesiakaisz w  takie j  p iębue ij 
©iMIioy. Napisz m i jalk tam  teraz jasit w  
OjCOwiió. Za żyiczatmiiai «ewdtec3a0fe dlzięfkiuiję.

HANECZKA I MACIUŚ PLODZYNSCY. 
Hattedzka maptala dłiugi Mtsrts, a Maciuś 
narysował duiżą ohoiirukę. Haifrecizika grtałe 
w przedszkolu ainiołka,, a Maciuś paisitasz- 
Jca. Uameiczee pnżynitosił Mikołaj i płożył 
pod śfltaaói choinką dimża, tallką co mówi

„Mama" i drugą w wózeozbu i _ jestaoze 
inne zabawki, a  Maciusiowi takiego ictii- 
żego, białego bomiia ma biegunach i czap­
kę nłaińdbą i azOblę. WiszyBlflbo to toaim 
mairysowone pnzez Haineczkę, a Maoiuś fiiię 
iPyttiai, ozy Wnljaiazeik będlzie saię cieszył, że 
jągio srieistinzyoziba nlapaśa&i toki śilSaany tt- 
śc-ik. Rozmuatiie się, że eię cieazę i w ca Ile 
się mie gffliiawam, że mamimsia pamatgato w 
rozwiąizyiwfliniiu łaimiiigtówelk. Wllarisizylkow, 
kltóryich Haineazlba maiuiozylła się w przodt- 
szkollu, mie zattiiietecizę i  ipoctzekam aiż Ha- 
mcicżiloa uińośnie i eaima wionszyki będlzfl© 
nliotadialla.

IRMU8IA GRABOWSKA W ZAWIER- 
GIU. Być morże kiedyś „Mój Świtaiteik1* bę­
dzie oo mwedlaicłą tok  dłuży, jalk w śwaęt<a 
Bożogo Naińoidlzamia, alle Jlie anożma odćaaju 
wymatgać iza wiiielle.

STAŚ 20ŻUN W ZAWŁERCHJ. Z puzy- 
jomintośoią dbwied'żdiałteim się, jalk to tom 
joslt w tej Waiazaj „szkifeinslbiej1* szkiotlle. 
Maóie tam  i  drużynę teroanslką, i GzeutwO- 
ny Kjnzyiż, i L. O. P. P, CSasosę się* że inA-i 
leżysz db tych wazytsiłbyb orgBinteaicytjL

AiNKA SARYUSZ - STOKOWSKA — 
BRZESZCZE. Płoszą edę mlii® fcnępoWać 
iróidlzaijem niatonjialtu. Byilte doftcre, ztanmne 
s i e  pnzyda.

MARYŚKA Z KADROWEJ — BĘDZIN. 
Co do 'Wizrosłtiu miniej wiięceij ageidlza 6®ę. 
Go dlo pilęoilu krzyż ytków — pnoitei;(tiu|jięi, bo 
jest kfc zmaiczmie mmtiej.. WŚoey, oiwtszctą, 
ozamne. Wąsóiw nie nosizą. RyBopite Wtiięc 
zgadiza się tytllbo częściowo.

MŁODY HOKEISTA. Nip, nie trzeiba. pi. 
aać oafieigo noiziwaązainia. Wyisltanctzy do, oó 
prizyisłatoś.

Jędnueiowi Zawartko w Grodźcu, Ma- 
cłnstowi Ł w Grodtćcu, Tadeuszowi Fiitaw 
skiiemiu w BohiHku, Promykiowd, Krysi H. 
z IRjbwuwy, W9. Krukowi z Dańdówlki, 
Ołiusi Iirówude z Dąhrowy, Ferdiziowi z 
Dąbrowy, Fryderykowi PawllSikowi, Spofrt- 
atmeinee, Lołice Kimsiównie, Ileńibowii Piaitlu- 
szyiWkiemiu, Krysi Sarno wsikioj, em-er z 
Nirwiki, Ludwikowi Skorusowi z Dańldów- 
ki, Ellżbiecfie Czaputowiczó wnłe, Zwimńaamn 
linowi, MliiiBliiawi Knapikowi, Halltece 
Ciszewisfkiej, Młodemu Poilakowi, Niezna­
nemu, Amdlziuili z Obrzojówki, Rysi Cie- 
[dińslkiej, Cesi ClnmliefiiDiidkiej, Danucie 
Drągerówimie, Daaoezce B., Basi Kudldt- 
sikiej, Waldemarowi Snezepa.iiislkMinKu, Ry­
siowi Szczepańskie,mu, Bosi SOkołowrikiej 

i Pociesze dziękuję ,za życzetmia, pn -.<1,1X3 ■ 
wifeaia i m  materjial do „Mojego świątka1*.

Z maiłlatłamrycth tenmiigłówelk będą zatmiiesz 
ctzaue pnzodiowezyislłkikm te,. ™ó®& są



Nr. 22 „MÓJ 'ŚWIATEK4' Str. 7

ROZRYWKI UMYSŁOWE.
Rozwiązanie łamigłówek z Nr. 21 „Mojego Św iatka”:

„ŚWIĘTO TRZECH KRÓLI-,
„WIECZÓR SYLWESTROWY,
„OPŁATEK" i „PIOTRKÓW ".

DOBRE ROZWIĄZANIA NADESŁAŁ!:
1) Jadlaia Kkiiaiaiówmia z  Grodiźca, 2) H a­

lina śmliiaaziniialkó-waia, 3) Jam Bejim, 4) Ma- 
trysiia Pitflthnaikówma z Ofllkiusizą 5) „Młody 
noibefci1ia‘‘ z. Modinzeijowa". 6) Wffaidlełk Raij- 

cjkmain a  Kaeramiilanaat 7) Leom Sltofflairdkli z 
Smaincfeeiwiic. 8) Bontók Pallruicihą z  Łagiiszy.
9) J. GirawsIJĄ 10) Jlamiusz LiHkjkd z  Sailw.r- 
mSa, lii') Miacizyslław P-Mtóstkii z  Kiaiaiimte- 
flzó, 10) K rysia Mudbówina, 13) Hainecrzika 
PłoidteyMsIka,, 14) Inniiiisaa G rabow ska z Za- 
witetnaia, 15) Arnika SairyrosB-iSttolkowsfcn — 
Rrtaesziazie K rakow skie, 16) Irka Poirmlbaain- 
ka, 17) M. Biaitatówina z  D ąbrow y, 19) 

N y  aśa i Zosiiia Żalkiiiadbile z D ąbrow y, 19) 
Gtiflc Wfliadiyslłaiw, Mennica, 20) Zfflfja Bo- 
dinainowiozówraa z CzelkwJizń, 21) Podlgdmaka 
HaiDina, Gaefflaidtź, 22) MoliaiMtnlka Lannbeat 
z  Dąbnocwy, 25) HafMrnika Sząimgoctóslka, 24) 
Boaema Szimlltlótwma z  Dąjbnowy, 35) Ba- 
siniHa Dyttlrówmia, 26) Edlwamd Gmiiazcizyń- 
stkł, 27) Runroiilk Jami. 28) Słiasiiia. HaiTówina, 
29) Aflotjizry Halla, 30) Zygmmimlt Baiiints.ilk z 
Gńołdtźca, 51) Mairytśika z Kaictowaj,, 32) _ Ma 
ąjain Jabłoński z NBwflęł. 35) Eą-mijrasiz 

BmacMinisik1;!, Mamce;. 34) Dzniumiia Baińibtie- 
łówmai, 35) Wesoła Stlteiflka. 36) Dudlwik Sko  
mu/s z Damdiówlką 37) Pdllainetk Boihdlam z 
CzefcdzP 38) Hemrylk R óżycki, 39) Amfio- 
leik Waidfaw, 40) Zossiia Jamlcika. 41) Ce/aila 
Ghim/iieiliniilcka, 40) Hemiryk MioltaniJa, 43) 
Rnaip/p® Krysia,. 44) Dałrocizka B., 45) Zy- 
gfmiwalt Rnuipowiioz, 46) ElffibiMla Czsipullk)- 
wiiaz. 47) Bairiaimoiwislki Mieczysław z Nilwkl 
48) Krysia Sainnoiwifikia, 49) H eniek Palki- 
azy/lski, 50) A jem, 51) Bollesiłatw Minteualt z  
Bobikia. 52) Jenzy K-OiS-tnieiiak, 53) HaiRlnlka 
Gilazawislką, 54) „(Mie jpflco* 55) „Zwtimmry 
tu r”, 56) K,rysia Dneigarówha, 57) Jtędldk 
MkairtsizicUki 58) Ryiaiio Szcizapiańslkii, 59) 
Waindia Te/pensika, 60) Jamilna Jędlnzejaw- 
Klka, 6,1;) _ Jadizńa Jędiramewsikai, 6Q) HaSitoo 
Jaedtnaęibiicip.ToibiollNka Ghoijmiitce mia Poimo- 
raą, _ 63) SHąf z Sosnowca, 64) Rysaaird 
-L w ie  semce", 65) Hoilia Moilliic/ka, 66) Stoch  
•Malia/dyn, 67) Hainiiia, Kr/amiówmia, 68) Sawem- 
Ika, 69) Joisikóilika z. Klliim/oinlttoiwa, 70) Cuipia- 
łówma z Rliiimiomitawa, 71) Maiąjiain z  So- 
eanawc>a, 78) H/all/imika Sojamika. 73) Mijam

Siikroma, 74) Hailiina Kaito/lik, 75) Rrysfvina 
Kii/szewska z BQclai.ua, 76) Hailiiintk* S o lec­
ka-, 77) Śnieżka z  Sosnow ca, 7®) Balaila ńó- 
żyx.i?Jka z Socwnowca. 79) Ghailiait Ksaiwwy z 
B cdlziiina. 80) Złaitnaino śmiiigdo., 91) A8%*a 
Wiibczonkóiwirua z Będlzima., 82) Maff, Maime- 
liolkówma,, 85) Rdbeś Padlemisz z Wo-jikawiia,
84) K. Pięilkówaia, 85) Stasi:a Wójarikóiwroa, 
%) Maisiia Nowalkóiwma- iz Niwkii, 87) Basia 
Giaijewakra, 88) Jraiąelk iSikaitóyńisIki, 89) ^Wiiie- 
-sio Leiazazyńsiki. 90) Stanifellaw Plfoucfiflćjsfcl 
91) Hemia Sfawtóslka z Niiłwiki, 92) 
KticWlWka. 95) Barfa Kiomdlkówiiia z OOflou- 
sza, 94) Jamiima Pamillówma z  Ofilkuaza, 95) 
Hailiina SalIaim-0'mówma z Zaiwitenoiac, 96) Zo­
sia D ąbek  z  Zawiercia, 97) .jRnam.y(k,\  98) 
LalJa Sknifekai. 99) Afla Kiiioińslka, 100) Diza • 
daiia j Rryeia HeMtnainiówinie z D ąbrow y, 
101) Alliicija Saezieipamisika, 102) Waikłeupair 
Ssozcipański. 103) iSEfkoimslka Jenzy z  D ą- 
bnoiwy, 104) Dammsiia Jalkruboiwekia, 105) Ka. 
riirniieijią BiiiosaigiSi, 106) A nma L aga z  Dą-bćo- 
cv’y, 107) )V®jira Jofkidlówma:, 100) Manjia Mę- 
żyiloawhlkai, 109) linuś Mairyinainz, 1-10) J-ainima 
Dytróiwmiai, 111) Aiąkl-ineó ZawaiiliBao z 
Grodiźca, 112) Maiciąj Zawanliko z  Gpod^oa, 
113) T adek Sanajdler z  Kaltairizymy, 114) Ro 
sda JainoBówajia z  Sosnowca. 115) Coźary  
SHiaineik e  Sosnow ca, 1-16) Wilaidlyisilaiw Sa- 
tenmmis z  Sosmcwca,, 1-17) Fnainioiisżieik Meneli, 
110) WładkisSlaw Kośaiaik, 119) Loflllca Km- 
siiówma, 130) Zdi/Maw Hyila,, 121) Wla-N' 
a h w  Kinuik Z Dańdd-wlkiii, 122) Marynia 
Gnoitńeika z  Saijluinno, 105) Wiintor Slamii- 
slidlwc, 124) Jenzy Hailia;, 105) Basia Łaibrn- 
siiówinia z MJlbwiio. 126) Zbyiazielk Mnoizilk z 
Da iidkiiwiki, 107) Czamue Oko z  Daądówikr, 
128) Mąn-yisiia i  W ^ w rd k  Boiżiko'wiiio z  N iw - 
:ki, 129) Karaila Koi-|poiwi.=lk'a z  Niiwiki 130) 
Damiusńa Spyrwyńmka z  CzeHadta) 131) Ma­
rysia Nesfliowfazówna z Saitonnai. 132) Zdzi­
sław  łjalja z  Salliuirmia. 133) ZdizMaw Za - 
ri-teiki z  Cadtadlz-i,. (34) Dainika Tmsienri-
ozóiwmia z  Zaiwianciia. 135) Wanwlla Bamiasd- 
ków-na z Zaiganza- 136) Zbiiigini-ew Gzer-ny /. 
Bądlziiina,, 137) Basia B-ebenikow ska z  Byd- 
goisaciz.y, 137) Fiilaitellfeiika — Kazia Ki z 
Soamoiwioai, 138) J-u.relk Vo!s©e, 139) Ki-ysća 
z  Soi-inoiwcia. 140) JBaróa Stukoiw-waka. 141)
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Wiacio 7. Ofkmzejawikiii. 142) Mairyijflcla iRn#- 
kowaka z Cboisiaczówllct !k. W arszaw y, 145) 
Bpoiniuftaiw Ziieimibtec, 144) Znali a Diąlbnoiwy, 
145) BaiiiH 146) Jerizylk S(peiqjialt z  Millloiwślą 
147) Jfoof Wyitmpelk ż  D ąbrów  y, 148) SKm- 
oińlsilaiw Cieśiliiik z  Dąibnoiwy, 149) Jfltmilma 
GoiśiafejówiDia,, 156) iBasńa, Maiclhiurnaainlkia1 
z D ąbrow y, 151) W iesia Stdllmiaiahówina z 
Dąbrowy-, 152) Wacom. Cyizmierówiniai z  D ą ­
brow y, i 55) Krysia Cembrzyńlsfca z  D ą ­
brow y, 154) Stlefiamtja Soiwdatnika z  D ąbro­
w y, 135) Lucjan Sikoirefci' z  D ąbrow y, 156) 
Woijittó Zagnodiziki z  Fllbry, 157) Isińiika- 

Gt'fówma z  D ąbrow y, .1158) Jaisiio KilMi z  B o­
da:, om. 159) OHluiSiia LSsówma z  D ąbrow y, 
160) 'Zosia Cidllkówinia z. D ąbrow y, 161) For 
dtóo z. D ąbrow y, 162) Jianzylk Idbiaik z. M i- 
iowiiic, 165) Filiom® Mikliasiiińska z, DaiwHóiw- 
kii, 164) F ryderyk  PawlKIk z, Gzdllaidlail, 160) 
Czeiślaiwo ólowmtialkówmra., 166) Mialąja Rait- 
fcowiska. 167) Najm łodsze Sdktollie z  Dąbno- 
w-y, 1,68) Wacda Bnajpikówina z  Dąbmowy, 
169) Pinawe serce. 170) Jaidlwugia Cejpióllów'- 
zufib 171) Flioinjaui Krwapez, 172) Baisiia Wirize 
sijeiaiiówiii.a, 173) Lilia z Soismowoai, 174) Kn- 
ehnfoc-ka *75) K rystyna Sadtówn-ii, i?t* 
Manija N ow akow ska.

N AG RO DY OTRZYMALI: 1) H alina
Pictdlgónsika z  CzdladBa — „Szczęśliw y  
Książę" Oikaira Wdil(die‘a. 2) .Ala,oh Ata.la- 
dlyin — „N ow y zbiór poiwiiałsSŁelk". 3) T a­
d ek  Sz.uaijdfcir z  Kaitairizymy — ,,100 k ;ó tL 
Hdtóh powiiastelk". 4) A lo jzy  H ala — 
„Wśród Indijam" F. Coopera. 5) W ojtuś 
Żagroidlzlkii z F lw y  — „Dziteai P i& zjzy 1 
Kapitana Miairryiaita.

Plonaidlto oirzymailli koimpllelty (po 6 
Reflnflc) rzadkich anaeaków  .powatowycJi: 
„Pmaiwe Seroe", Jomii/ua Paniltówna z Oil- 
Jouaaą FiUrateliiertfea — Każda K„, A .ra, 
C ezary S ianek z Sosmowm, Jarzy K o- 
sfiLuaalk. ,.M łody hofloe&rta" z. M oóiizejow ą  
J-anzytk Specjał z MiTiorwale, Gzaliime Óko z 
Dau-dówikń Jeirizy Silkorśkii z  D ąbrowy, 
Ksaiwjeiry Chałat z Będlziiinai i  Ztlsafe%w 
Łaita z S'ai{iu,rna.

UWAGA. Jtoiziwiązania kamiigtóweik tna- 
1bżv narteyfać mmijpóźmSiej w czwaulok

■ ŁAMIGŁÓWKA I.
(ułożyła Basia Kondkówna)

Z podlanych niżej sylab ułożyć 9 
wyrazów, których pierwsze litery 
czytane z góry u,a dół dladzą nazw i­
sko generała z czasów Powstania
Listopadowego.

ZNACZENIE WYRAZÓW: 1) Ta­
niec, 2) Góry w Azji, 3) K raj w 
pófai. Europie, 4) Kwiat doniczko­
wy, 5) Bożek, 6) Wyspa, 7) Teren, 
•bitwy, gdzie zginął Żółkiewski, 8) 
Jarzyna. 9) Imię męskie,

SYLABY: Hi — per — i — czar 
ło — kran — is — ce — me — o —twa 

dasz — łe — k a  — co — an — ma 
lam — Ja — msz — irai — ne — dlja 
je — dier — Ia — p a  — ne.

ŁAMIGŁÓWKA II.
(ułożyła K rysia Śliwicika)

Z podlanych sylłab ułożyć wyra­
zy, których piieńwtsze litery, czyta­
ne z góry na dół dadizą rozwiąza­
nie.

ZNACZENIE WYRAZÓW: 1)
Imiię żeńslkie. 2) Owoc ptołuldludawy. 
3) Dużo drzew. 4) Służy dio oświe­
tlenia. 5) Lwdizie północy. 6) Rośli­
na. 7) Instrum ent muzyciziny. 8) 
Miasto w Polsce. 9) Potrawa.

SYLABY: a — ho — lais — Jam — 
es — na — o — Wło — oni — rno — 
na — ki — bar — k a  — dai — let 

na — nais — p,a — ino — bnir — ry  
mierz — ta — sil — na,

ŁAMIGŁÓWKA III.
(ułożyła Halina Sojanika)

ZNACZENIE WYRAZÓW: 1)
linie żeńskie. 2) W ulkan ma wyspie.
3) Posiania, z k tó re j robi się kompot.
4) G óry w Ameryce. 5) Stolica L it­
wy. 6) Miasto w Nieimiczedh. 7) Me­
bel. 8) Rzeka w Polsce.

SYLABY: ma — na — wino — le 
hę — a n  — bar — na — et — szcza 
żer — bar — e — liipisk — dy — ka 
ra — ko — ta.

Z wyżej podanych sylab ułożyć 
w yrazy, z których pierwsze litery 
czytane z góry na  dół dadzą 
nazwisko największego bohatera 
Grecji.


